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N ak ła d em  D ru k a rn i  N a d w o r n e j  W . D ekera i Spółki, — R e d a k t o r :  A .  W annow ski.

JW 118—  We Wtorek dnia 22. Maja 1838.

Wiadomości zagraniczne.
P o l s k a ,

Z  W a t s z a w y ,  d n i a  13. M aja .
G ł o s  JVV. Józe f a  L u b o w i d z k i e g o , Radcy  

S ta nu ,  P rezesa Banku  Pol sk iego ,  miany  na  
posiedzeniu  pub l i cznem tegoż Banku  dn ia  7, 
Maja 1838 r . t  P a n o w i e !  Dzia łania  instytucyi ,  
której  p rzeznaczen iem jest, obok posługi  u m o ­
rzen ia  d łu g u  k ra jowego ,  wspierać przemysł ,  
n ieść pomo c  han d lo wi ,  ustalać i rozszerzać 
k re dy t ,  zawisłe^ są kon iecznie  od  po łoż en i a  
kraju w ogólności .  Rok  up ły n io n y  zszedł  w 
z u p e ł n y m  pokoju.^ G i n i e  ślad nieszczęsnych 
wypadków,  co krajem naszym za b ur zy ły ;  ł a ­
skawość M o n a r c h y ,  troskliwa Jego  o d ob r o  
k raju op ieka,  światły równie  jak sprawiedl iwy 
Rz ąd  dostojnego  Je g o  N am ie s t n ik a ,  dozwalają 
zapomn ieć  o przeszłości ,  a w przyszłość z u- 
fnością spoglądać,  W  tym stanie r zeczy m ó g ł  
Bank Polski czynności  swoje swobodn ie  rozw i ­
jać. Świetny «tan Skarbu Pub l i cznego ,  skutek  
n ie zm or do w an y c h  Starań i świat łego za rządu 
G łó w n e g o  Komroissyi  Rządowej  P r z y c h o d ó w  
1 Skarbu  D y r e k t o r a ,  czyni ł  po s ł ug ę  u m o r z e ­
n ia  d łu gu  krajowego łatwą do wykonan ia .  F u n ­
dusze p r ze zna cz on e  na  op ła tę  p rocentów i c z ę ­
ści kapi tału zac iągnię tych w różnych  epokach 
po życzek ,  w właściwym czasie do Kassy Ban­
ku  Pol skiego p rze lan e  zos ta ły ; Banku zaś by ło

Staraniem urządzić wypłaty z wszelką dla in- 
te re resen tów do g od no śc ią ,  nietylko w kraju,  
ale i za granicą.  W  bliższych miastach za g ra ­
n icznyc h  u rzą dzo ne  by ło  skupowanie  po o-  
znaczon ych  kursach,  w innych  znaczniej szych 
miastach zual tź l i  i nteresenci  do m y  hand lowe  
w s tosunkach z Bank iem Polskim będące,  które 
im odb ió r  n&leźytości ułatwić były w stanie.  
T a k  papier  polski do zna w ał  wszędzie należy­
tego poszanowania  i kredyt  publ iczny ustalał ,  
W  działaniach ku wsparciu hand lu  i p rzemys łu  
p r yw at ne go ,  zwracało jeszcze uwag ę  przesi le­
n ie  han d l owe ,  które n iedaw no  za granicą k re ­
dyt wielu znakomitych d o m ó w  za chw ia ło ,  i 
k tórego skutki w roku u p ły n io n y m  m o c n o  u  
nas  czuć s ię  dawały.  Ś ro dk i em  B a n k u  ku 
wsparciu h an d l u  i p r ze m y s ł u ,  jeSt skupowanie  
wexli i udziel anie pożyczek.  I m  niepomyślniej-  
sze są dla kredytu okol iczności ,  tem środki te 
stają się s ł a bszemi ;  a j ednak śpieszyć t r zeba «s 
p o m o c ą ,  bo  upadek  j ednego  d o m u  h a n d l o w e ­
go  szereg in ny c h  ciągnie za sobą  i ogólny k re ­
dyt  osłabia.  W z gl ęd noś c ią  p rzy  wywięzywa- 
n iu  się z zaciągnię tych  wzg lędem Ba n k u  obo- 
wiązań i udz ie lan iem pomocy ,  gdzie ta mogł a  
być sku teczną  i na widoczne  n ie  narażała n i e ­
bezp ieczeńs two ,  starał się Bank Polski  w kry­
tycznych chwilach zaradzić po t rz e bo m  klassy 
hand lującej  i p rzemys łowej ,  i  t r u d n y m  swoim 
W t ym względzie ob owiązkom zadosyć uczy-
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nić.  R o ln i c t w u  n i e  spr zy j a ły  okol i c znośc i .  U -  
t r u d n i o n y  odb y t  we łn y  i n i e o b f h y  u r od za j  zbo -  
ź a , z a t a mo w a ły  ź r ó d ł a  d o c h o d u  ro ln ika .  Os t r a  
z ima  zag raża ł a  p r z ysz łym z b i o r o m  i w iększego  
n i e d o s t a t k u  ob a w ia ć  s ię kazał a .  P r z e z o r n o ś ć  
R z ą d u  pos t anowi ł a  t e m u  zar adz i ć  p r zez  z a k u ­
p i e n i e  za g r an i cą  z na c z n e j  ilości  ży t a ,  w cze m 
B a n k  p o ś r e d n i c z ą c ,  z l e cen i a  R z ą d u  z po sp i e ­
c h e m  I go r l iwośc ią  s tarał  s ię w y k o n a ć .  O b o k  
t ego  u d z i e l a n e  by ły  w m ag a z y n i e  b a n k o w y m  
w W ł o c ł a w k u  zal i czenia  n a  zbo ż e .  D la  u ł a ­
tw ie n i a  o d b y tu  w e ł n y ,  z n i ż o n o  na  j a r m a r k u  
W a r s z a w s k i m  s t op ę  p ro c e n t u  od poży czek  na  
r en  p r o d u k t ,  i w y s ł an o  f u n d u s z e  do  Kie lc  i 
L u b l i n a ,  dla u dz i e l a n i a  z a l i c zeń  na  w e ł n ę  do  
sk ł a d ów  b a n k o w y c h  p r z e z n a c z o n ą .  Pożyczk i  
n a  m a c h i n y  ro l n i c ze  ciągle by ły  u d z i e l a n e ,  a 
p r z y  ś c i ąga n iu  u d z i e l o n y c h  j uż  za l iczeń,  z  p o ­
w o d u  n i e p o m y ś l n e g o  ro k u  p r z y zw o i t ą  z a c h o ­
w a n o  wz g l ęd n oś ć .  L e c z  ważn i e j s zą  n a d  ws zy ­
stko go to w a ł  Rz ąd  p o m o c  dla  właściciel i  z i e m  
8b i c h « a tern s a m e m  dla r o ln i c twa ,  p r ze z  p r z y ­
g o t o w a n ą  z r oz ka zó w  N .  P a n a  n o w ą  u s t awę  o 
T o w a r z y s t w i e  K i e d y l o w e t n  Z i e rn sk i em ,  do z w a  
ła j ącą  zac i ąg nąć  L is t y  Z a s t a w n e  w mie js ce  u -  
m o r z o n e j  j uż  części  d ł u g u .  W  r o z b i o r z e  sro* 
i j so w  dla spe łn i e n i a  J u b r o M y n n e g i )  tego  z a ­
m i a r u ,  p o m o c  B a n k u  Po l sk i ego  zdawa ła  s ię 
p o t r z e b n ą ,  aby  właśc i c i e l e  z i e m s c y ,  ob ok  za- 
c i ągn ięc i a  n o w e j  p o ży cz k i ,  be z  p o w ię ks ze n i a  
c o r o c z n y c h  opłat ,  z  z o b o w i ą z a ń  swo ich  wzglę  
d e m  pos i a dac zy  d a w n y c h  L i6tów Z a s t a w n y c h  
w z u p e łn o ś c i  wywi ąza ć  s ię mogl i .  N i e  w ac h a ł  
s ię Barik Polski  p r z y j ąć  w tej m ie r z e  na  s i ebie  
r o zc i ąg ł ego  o b o w i ą z k u ,  i t y m  s p o s o b e m  do  
sp e ł n i e n i a  d o b r o c z y n n e g o  dz i e ł a  p r z y łoży ł  się. 
Z  p r z ed s i ęw z i ęć  p r z e m y s ł o w y c h ,  b e z p o ś r e d n i o  
p r z ez  Bank  Polski  k i e r o w a n y c h ,  zw róc i  u w a g ę  
W a s z ą ,  P a n o w i e ,  u k o ń c z o n a  b u d o w a  d ró g  
b i t yc h .  W a ż n e  to dla p o m y ś ln o ś c i  k ra jowe j  
d z i e ł o ,  p o r u c z o n e  zos t a ło  B a n k o w i  w r. i 8 3 °» 
l e cz  z a l e d w i e  r o z p o c z ę t e ,  p r z e r w a ł y  z a b u r z e ­
n i a  k r a j owe .  D o p i e r o  w ro k u  I g 32 z n o w u  do  
r o b ó t  p r zys t ąp i ć  m o ż n a  b y ł o .  R o z p o c z ę t o  je 
p o d ł u g  n o w o  w y d an y c h  r o z k a z ó w ,  w n i e r ó ­
w n i e  w iększe j  r ozc i ąg ło ś c i  i p o p i e r a n o  z wszeł  
ką sp r ężys tośc i ą ,  tak, iż p r aw ie  w p r z e c i ą g u  lat 
c z t e r e c h ,  138 mi l  d ro g i  bi tej  u k o ń c z o n o  i d o  
p u b l i c z n e g o  u ż y tk u  o d d a n o .  R z a d k o  który kraj 
o b c y  p o s z c z y c i ć  s i ę  m o ż e  taką i lością  d r ó g  bi­
t ych  , g r u n t o w n i e  z b u d o w a n y c h  , j ak i e  t er az  
kra j  na sz  w  r ó ż n y c h  k i e r u n k a c h  p r z e r z y n a j ą  i 
u ł a tw ia j ąc  w e w n ę t r z n ą  i z e w n ę t r z n ą  k o m m u -  
n ik ac y ą  dla wszys tkich  klass m ie szk ańc ów ,  sta 
ją s i ę  r z e t e l n e m  d o b r o d z i e j s t w e m .  Roż tr zą -  
ś n i e n i e  s zc z eg ó łó w  r a c h u n k o w y c h  t e g o  p r z ed ­
s i ęwz i ęc i a  p o r u c z o n e  zos t a ło  p r z e z  J O .  Ń i ę c i a  
N a m i e s t n i k a  K ró l e s tw a  o d d z i e l n e m u  K o m i t e ­

towi  p o d  p r z e w o d n :c tw e m  J W .  J e n e r a ł a - A d ­
j u t a n t s  R a u t e n s t r a u c h  , k tó r y ,  z n i e z m o r d o w a ­
n ą  p r a c ą ,  w p r ze c i ągu  roku j ed neg o  wsze lk i e  
o b r a c h u n k i  z a ł a tw i ł ,  n a l e ż n o ść  B an k u  u s t a n o ­
w i ł ,  z n a k o m i t e  o sz cz ęd no ś c i  w y k a z a ł ,  i z a r a ­
z e m  poda ł  ś r o d k i , n i e ty lko  z a sp o ko j e n i a  z a l i ­
c z e ń  Ba nk u  Po l s k i e g o ,  a le  n a d t o ,  p r z e z  z n i e ­
s i e n i e  o p ł a t  my ta  d r o g o w e g o  w s p o s o l v e ,  j a ­
k im jest  d o t ą d  p o b i e r a n e ,  u ł a tw ie n i a  w ięce j  
jeszcze k o m m u n i k a c y i  k ra jowej  S p o d z i e w a n a  
p r z y c h y l n a  dec yzya  N .  P a n a ,  p r z e d m io t  t en  w 
k ro t ce  o s t a t e czn i e  zała twi ,  D r u g i e m  z w a ż n i e j ­
s z y c h  p r ze d s i ę w z ię ć  B an ku  Po l sk iego  była  ad- 
m i n i s t r a cya  G ó r n i c t w a ,  O d  czasu  jej  ob j ęc i a  
n i e  p r ze s t a w a ł  Bank  zwracać  uwagi  swoje j  i 
c i ąg łych  u s i ł o w a ń  o p o w ię k sz en i e  p ro du kc y i  
ż e l a za ,  jako p ło d u  w gó rn i c tw ie  n a s z em  n a j ­
o b f i t s z eg o ,  a z a r a z e m  n a j z na ko m i t s z e  p r z e d ­
s t aw ia j ąc eg o  korzyści .  P r o d u k c y a  ta co ro c z n i e  
w z r a s t a ,  a n o w e  zak ł a dy ,  na  o b s z e r n ą  ska ł ę  
r oz j i oc zę t e  i z n a c z n i e  p o s u n i ę t e  w w y k o n a n i u ,  
c z yn i ł y  j u ż  n i e w ą t p l iw ą  p o w z ę r ą  n a d z i e j ę ,  ź e  
p r o d u k c y a  n a j m n i e j  do  300,000 cen t .  że laza ku ­
t e g o  ro c z n i e  p o s u n i ę t ą  zo s t a n i e .  —  W y p a d ł o  
w ięc  p r zys t ąp i ć  do  sp e ł n i e n i a  z a m i a ru  R z ą d u ,  
p r zy  o d d a n i u  G ó rn i c t w a  w ad m in i s t r a c y ą  B a n ­
ku  o b j a w i o n e g o ,  aby  p r ze z  w y d z i e r ż a w i e n i e  

- hu tn i c twa  że laza  z ap e w n ić  Btały d o c h o d  S ka r ­
b o w i ,  a z a r a ze m  dać sp o so bno ść  p r z e m y s ło w i  
p r y w a t n e m u ,  w p r o w a d z a n i a  c i ąg ł ych  do  p r o ­
du kcy i  u l e p s z e ń , z m n i e j s z e n i a  jej  k o j z t ó w ,  a 
p r zez  to u ł a t w i en i a  o d b y t u  że laza  i w y ro b ów  
ż e l a z n y c h  n ie ty lko  w kraju a le  i za g r an i c ą .  
Z a m i a r  t en  R z ą d u  w rok u  u p ł y n i o n y m  s z c z ę ­
ś l iwie do  sku tku  p r z y w i e d z i o n y  zos t a ł  P o  
o g ło s z o n e j  i p ub l i c zn i e  o d b y t e j  k o n k u r e n c y i ,  
h u t n i c t w o  że laza  o d d a n e  z o s t - ł o  w a d m i n i s t r a ­
cyą  po ręc za j ącą  P.  K o n i a r ,  z n s t u r n u  z z a m o ­
żnośc i  i r z e t e ln e g o  r o ż n y c h  ko n t r a k t ó w  z R / ą ,  
d e m  za w ar t ych  w y pe łn i a n i a .  O p ł a t a  u s t a n o ­
w io n a  została na  r zecz  Skarbu  po z ło t .  po i .  3,  
g r .  13J  od  c e n t n a r a  s u r o w e g o  ż e l a z a ,  z w a ­
r u n k i e m ,  iż sko ro  n o w e  zak ł ady  p o d ł u g  p r z y ­
j ę t e go  p l a n u  u k o ń c z o n e  z o s t a n ą ,  op ł a t a  r oczna  
n a j m n i e j  od  480,000 cent .  u i s zczana  być  p o ­
w in n a .  W y p e ł n i e n i e  o b o w i ą z k ó w  a d m i n i s t r a ­
t o r a  z a b e z p i e c z o n e  jest  d os t a t e c z n ą  r ęko j mi ą ,  
l a k ,  iż d o r h ó d  S ka rbu  p u b l i c z n e g o  żad ne j  wą. 
t p l iwośc i  u l e g ać  n i e  m o ż e .  A b y  zaś  d o c h o d y  
r o c z n e  n i e  n a d w e r ę ż a ły  s a m e g o  ź ró d ł a  b o g a ­
c twa ,  k o p a ln i e  lak r u d y  jako leź węgla k a m i e n ­
n e g o ,  zostają p o d  ad m i n i s t r a c y ą  Ba nku  i ca ły  
k o r p u s  gó rn i czy  p o d  j e g o  k i e r u n k i e m .  T y m  
s p o s o b e m  starał  się Bank Pol-ki  i n t e r e s  kraju i 
S ka rbu  p u b l i c z n e g o  p o g od z i ć  z i n t e r i s t m  p ry ­
w a t n e g o  p r z ed s i ęb io r c y  i w z a j e m n ie  j e  u b e z ­
p i eczyć .  T e  są ważn i e j s ze  dz ia ł an ia  B a n k u  w 
u p ł y n i o n y m  r o k u ;  s z c z e g ó ł y  i n n y c h  pr zeds t a-
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wi zdanie sp r 3 w y , które za razem w yka że ,  i i  
opetacye Banku  przyniosły Skarbowi pub l i cz ne ­
m u  czystego do ch od u  s u m m ę  zip.  4,106,499, 
gr. 24. Z  ufnością  oddajemy czynnośc i  nasze 
pod bezs t ronny Wa sz  Sąd,  Szanowni  Kommis-  
syi U m o r z e n i a  D ł u g u  Kra jowego  Cz łonkowie.  
Z dan ie  Wa sz e  by ło  nam dotąd p rzychy lne i 
zjednało nam naj słodszą,  jaka być moż e  dla 
Urzędnika publ icznego ,  n a gr od ę ,  zadowolen ie  
N .  Pana .  S taraniem naszem b ęd z ie ,  nie zba ­
czać od przyję tych zasad,  n ie  szczędzić ani  
p r ac y ,  ani gorl iwości  w pe łn ien iu  naszych o- 
howiązków,  abyśmy chlubnej  tej nagrody stali 
się g o d n y m i ,  i nadal  potrafili sobie zasłużyć 
na  zaufanie Rządu  i p rzychylny dla Ins tytucyi  
sąd opinii  publ icznej .

H o s s y a.
Ż  P e t e r s b u r g a ,  d. (25. Kwietnia) 7. Maja.

N o w i n y  D w o r u .
W  czwar tek,  21. b. ra. w r ocz n ic ę  imien in  

N-  Cesarzowej  jm c i  i W .  Xięźn iczki  A le xa n-  
dry odby ła  się w E r m  tażu rnsza uroczysta 
w obecnośc i  N N .  Pańs twa  Obojga  i J J .  CC.  
W  W .  Następcy Ce sa rzewicza , W .  X.  M ic h a ­
ł a ,  W .  Xiężny  H e l e n y  i W  W .  Xiężniczek 
M a ry i ,  O lg i ,  A lex an dr y  M tk o ła |ó w ie n , Maryi  
Michałówny  i X'ążęcia Jmc i  Piot ra O l d e n b u r ­
skiego.  Członkowie Rady P ań s t w a ,  Ministro­
wie ,  S ena to row ie ,  G en era ło w ie  i of icerowie 
gwardy i  i wojsk l in i jowych ,  l ądowych i m o r ­
sk i ch ,  u rzędnicy d w o ru  i znakomi t sze osoby 
płci obojej ,  u dw or u  p r ez en to w an e ,  z n a jd o­
wały się na tej u roczystości ,  po  której C z ł o n ­
kowie  Najśw.  Sy n o d  składali powinszowania 
N N .  Cesar stwu J J .  Po  mszy N N .  Państwo  
przyjmowal i  Cz łonków ciała dyp lomatyc zne go  
w ąaleryi  zwanej  Malmaison .  N a s t ę p n ie ,  w 
Sah zwanej  W ł o s k ą ,  dam y były przy j iuszczone 
do  ucałowania ręki N. Cesarzowej .  Podczas  
p rzyjmowania cz łonków ciała dyp lo ma tyc zne go  
B a ro n  de Sch le in i t z ,  pierwszy sekretarz posel ­
stwa pruskiego i P.  d’A n r e p ,  kapi tan s łużby 
Króla Jmc i  Szwecyi i N o r w e g i i ,  mieli  zaszczyt 
być p rzedstawionemi  N N  Pańs twu.  W i e c z o ­
r em  był bal s i ro jny ,  (pare)  w E rm i ta żu .  Mia ­
sto było oświecone.

O t o  jest Reskrypt  Cesarski ,  przy k tórym 
J W J X d z  Biskup Kłągiewicz miał  szczęście 
o t r zymać o r de r  Sw. W ł o d z im ie r z a  2. klassy, 
nS ledząc ze szczegó lną uw ag ą  i zadowolę-  
n i e m stale gor l iwe prace wasze tak w zawia­
dyw aniu  dyecezyą  W i le ń s k ą ,  jako i w u r zą ­
dzeniu  Akademi i  duc how ne j  R z y m s k o - K a t o ­
lickiej,  Najmiłościwiej  zal iczamy was w poczet  
kawalerów or de ru  Ś w i ę te g o ,  A p o s to ło m  r ó ­
w n eg o  , Xiąźęcia W ł od z i m ie r za  , wtorej  klassy, 
k to rego  znaki przy nir i iejszem przy łączone ,  
w s k a z u j e m y  watn wdziać na się i nosić  wedle

ustawy .  P ozos ta j em y Cesarską łaską Na sz ą  
ku  wam  przychylni . “

P rz ez  Uk az  Cesarski  do Rady P a ń s t w a ,  z  d, 
Q. b. m .  P re zes  D e p a r t a m e n tu  Praw w R ad z i e  
P ań s tw a ,  G enera ł  Ad j u ta ny ,  G ene ra ł  jazdy,  
H ra b ia  Wa s i l czyko w,  mi an ow any  P r e z y d e n ­
tem Ra dy  Państwa.

£  r a n c y a.
Z  P a r y ż a ,  dn ia  12. Maja.

D o n o s z ą  z L o g r o n o  d.  5. Maja:  „ W y p r a w a  
z ł ożo na  z 16 batal ionów piechoty i goo koni  
zbl iżyła się do  Me r idav i i ,  podczas gdy Ca­
brera zat rudnia  korpus L e o n a  el Conde.  W y ­
prawie tej he tm an i ć  będz ie ,  jak s łychać ,  naj ­
starszy syn D o n  Car losa ,  bawiący obecnie  
w Estel l t ,  P o w ia da ją ,  źe wpływ wielki m a ­
jąca st rona wszelkich używa  s p o s o b ó w ,  aby 

„skłonić D o n  Carlosa do zakończen ia  wojny 
d om ow ej  p rzez  zamęście  syna swego z D o n n ą  
Izabel lą .  Gdy Biskup leoński prosił  n i eda­
wno t emu D o n  Carlosa o uwo ln ien ie  już od 
tak dawne go  czasu więz ionych  Genera łów,  
odrzek ł  t e nż e :  „ „Ł a g o d n o ś ć  rodzi  d u mę ;  kto 
chce pa n o w a ć ,  musi  także karać u m i e ć ! “ “

A  n g  / i a .
Z  L o n d y n u ,  dn ia  11. Maja.

N a  wczorajszy wielki bal u Kró l owe j  wyda­
n o  około 600 biletów zapraszających.  O  go­
dzin ie  wpół  do jedenastej  oświecono  p rzepy­
szne pokoje.  P rz ed s i o n e k  i gaieryą posągów 
oświecał  pająk o rm olu .  Z i e l o n y  D ra w in g ro om ,  
wybity z i e lo n y m ,  z ło tem obszytym adama­
sz k iem,  zawiera por t rety królewskiego do mu .  
W  sali t ronowej  u r zą dz o n o  pokój do  o r z e ­
źwiania się,  O b ic  a były z c z e r w on o  karma­
zyn ow e go  j ed wa biu ,  a bogato wyz łacane pila. 
stry p rzedzie lały pola.  Wie lk ie  zwierciadła 
s tokrotn ie  światła rozmai te  odbi jały.  Szcze­
gólnie j  zaś za jmowała  galerya o b r a z ó w ,  tw o ­
rząca salą igo  stóp d łu g ą  a 40 szeroką i o św ie ­
cona  pięciu o rmo ju  ■ pająkami .  P rzy g ł ó w n er a  
wnijściu stały dwa wyb orn e  posągi d łó ta  Ka-  
n o w y ,  W e n u s  i H e b e .  P om ięd zy  obrazami  
były sztuki R e m b r a n d t a ,  T e n i e r a ,  Vandyka ,  
W o u w e r m a n a  i i nnych .  Posadzka wielkiej 
sali czyli g ł ów neg o  D r a w i n g r o o m u  wyłożona  
była sa tvn em i d rze we m am bo in a  w guście m o ­
zaiki. Zo ł ty  D ra w in g to o m  był  p r zeznaczony  
do tańca ;  tu była orkiestra W ei ppe r t a  i S t r aus ­
sa;  w niżach pous tawiano  pachnące  zagrani-  
czne kwiaty,  k am eh e ,  piwonie i t, d, O  -  na  
lo t ą  przybyła Kró lowa  do pierwszej  sali balo ­
wej i muzyka  W e ip pe r t a  zagrała natychmias t  
pieśń n a r o d o w ą  G o d  s a v e  t h e  Q u e e n .  
Xiążę Sussex  przy jmował  Królową z ' X i ę ź n ą  
Glouces te r  i i nny mi  cz łonkami  rodziny  k ró­
lewskiej ;  w 20 minu t  później  przeszła  w to­
warzystwie L o r d a  Szambe lana  i innych  urzę-
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d n ik ó w  d w o r u  p r z e z  p o k o j e ,  w  k tó rych  o d  li­
c z n i e  z g r o m a d z o n e g o  t ow arz ys tw a  h o ł d  u s z a ­
n o w a n i a  o db i e r a ł a .  Bal  r o z p o c z ę ł a  N .  P a n i  
z  J .  K.  M.  X i ę e i e m  C a m b r i d g e  ka d ry l e m  
z  „ C z a r n e g o  d o m i n o " ,  a t an i ec  jej b y ł  d z i ­
w n i e  p r z y j e m n y  i lekki .  W  p ó ł n o c n y m  D ra -  
w i n g r o o m i e  t ań cz y ł a  N .  P a n i  kadryla  z W i ­
c e h ra b i a  J o c e l y n e m , na j s t a r s zym s y n e m  H r a b i  
R o d e n a ,  W i ę k s z a  czę ść  z a p r o s z o n y c h  m ę ż ­
cz y z n  w y s t ą p i ł a  w  św ie t n y ch  ub io r a ch  m o r ­
sk i ch  l u b  m u n d u r a c h  w o j s k o w y c h ,  a d a m y  
w  wie lk i m  u b io r z e  dw o ru .  Kró low a  mia ł a  n a  
s o b i e  p r z e p y s z n ą  b ia ł ą  j e d w a b n ą  s u k n i ą ,  a  na 
n ió j  t u n i k ę  z srebrrfej  l a m y ,  obszy t ą  b l o n d y ­
n a m i ;  na  l e w y m  r ę k u  mi a ł a  o z d o b y  o r d e r u  
P o d w i ą z k i ,  a n a  g ło w ie  u b i ó r  z b ry l a n t ów .  
X i ą ż ę  E s t e r h a z y  o d z n a c z a ł  s i ę  b o g a ty m  m u n ­
d u r e m  h u z a r s k im  i m n ó s t w e m  o r d e r ó w  na  
p i e r s i a ch .  M u z y k a  o b y d w ó c h  o rk i e s t r  wszy ­
s tko d o k ł a d n i e  wy k on yw a ł a .  P i e r ws zy  t en  bal  
m ł o d e j  K r ó lo w e j  t rwa ł  d o  p ó ź n e g o  r a n a .

KWVkVVVWWt %/%/%/%*

Rozmaite wiadomości.
G a z e ty  n i e m ie c k i e  ( m i ę d z y  t emi  G a z e t a  P o ­

w s z e c h n a  L ip sk a )  d o n o s z ą ,  ż e  B i sk up  K łąg i e -  
w ic z  ( n a z y w a ją  go  te gaze ty  K lo n g i e w ic z )  za  
r o z k a z e m  r z ą d u  nag l e  a r e s z to w a n y  został .
0  ile ta w i a d o m o ś ć  p r a w d z i w a ,  wyn ika  z u r z ę ­
d o w e g o  do n i e s i e n i a .  ( P a t r z  ar t .  P e t e r s b u r g . )

W  g az e c i e  „ E n g l i s h  C o u r i e r "  c z y t a m y :  
„ L i s t  z Paryża  d o n o s i  o z g o n i e  o s t a t n i eg o  W i e l ­
k i ego  Mis t rza  T e m p l a r y u s z ó w  B e r n a r d a  R a y ­
m o n d ,  n a s t ą p i o n y m  w p o ł u d n i o w e j  F r a n c y u  
P r z e z  lat  52 p i as towa ł  o n  go d no ść  wie lki ego 
M i s t r z a ,  i p r z ez  t e s t a m e n t  w y zn ac zy ł  s w o i m  
za s t ęp cą  S ir a  S i d n e y • S tn i i h .  N i e  wszys tk im  
m o ż e  w i a d o m o ,  że  z a k o n  T e m p l a r y u s z ó w  n i ­
g d y ,  n a w e t  po  śmie r c i  J a k u b a  M o l a y ,  n i e  
p r ze s t aw a ł  i s tnąć we  F r a n c y i  i m i a ł  z awsze  sw o ­
i ch  wi e lk i ch  Mis t rzów , w l i czbie  k t ó r y c h ,  byl i  
X ią żę t a  k rw i ,  i m i ę d z y  i n n e m i  j e d e n  X i ą ź ę  
d ’O r l e a n s ,  ż e  z a k o n  t en  z a c h o w a ł  w całośc i  
sw o j f  o r g a n i z a c y ą  i s t a t u t a ,  i źe z aw sze  l iczył  
m i ę d z y  sw em i  c z ło n k a m i  l udz i  zn ak o m i ty ch .  
H r a b i a  de  M o n t a l i v e t ,  X i ą źę  M o m e b e l l o ,  P a n  
B a r t h e ,  są T e m p l a r y u s z a m i . "  ____

Skład towarów z nowotnego 
srebra 

Hennigera i Spółki w Berlinie, 
Moskwie, Paryżu, Warszawie 
1 t. d. a u  P a n a  A. Seidlitz w Pozna-

n i u  p r zy  Sz e r ok i e j  u l i cy  N r .  14 .
D o n o s im y  n in ie jszem  n a ju n iż e n ie j ,  iż P a n  

A .  Seidlitz podjął s ię  p rzedaw ania  naszych  fa ­

b ry k a t ó w  z s t e m p l e m  H E N N I G E R  lub  o r ł a  
p o  ce n a c h  f a b r y c z n y c h ,  i o d k u p o w a n i a  na  
na sz  r a c h u n e k  p o t r z e b o w a n y c h  p r z e d m i o t ó w  
z p o m i e n i o n e m i  s t e m p l am i  f a b r y cz n t rn i  w e ­
d ł u g  wartości  n o w o t n e g o  s r eb ra  po n a j n o w ­
sz y ch  cen  p r z e d a ź y ,  a p r z e d m i o t ó w  z d a tn y c h  
do  s t op i e n i a  f u n t  po jl|  tal.

B e r l i n ,  d n i a  18. Ma j a  1S3 8 -
H e n n i g e r  i S p ó ł k a .

O d w o ł u j ą c  s i ę  na  p o w y ż s z e  d o n i e s i e n i e ,  
p o l e c a m  się P r z e ś w i e tn e j  Pu b l i c zn o śc i  n a j u n i ­
że n i e j  i upraszam o łaskawe za­
szczycanie mnie pokupem.

A ,  S e i d l i t z .

Handel galanteryjny Beera
Mendla w  r y n k u  N r .  8 8 - p r z e z  n o w y  z a ­
pa s  t o w aró w  p o d ł u g  na j św ież sze j  m o d y  z j a r ­
m a r k u  l i pski ego s p r o w a d z o n y c h  jak n a j g u s t o ­
w n i e j  p o m n o ż o n y m  z o s t a ł ,  k t ó ry ch  S z a n o ­
wn e j  P u b l i c z n o ś c i  z r y ch ł ą  u s ł ug ą  po  c e n a c h  
j akn a j i n i ecn i e j s zy cb of i aru je .  _____

M a m  60 b a r a n ó w  h i s zp sń sk i c h  w K r z y ż a ­
n o w i e  w p ow ie c i e  S z r e m s k i m  na  sp r ze da ż ,  
k t ó r y c h  d o b r o ć  ka żd e go  d a i a  zob aczyć  t o o i n a
na m ie | s c u .

X a w e r y W  i 1 c z y ń k i.

K u rs p a p ieró w  i  p ien ięd zy  g ie łd y  
B erliń sk iej.

Sto- Na pr. kurant
D nia  19. Maja 1838.

prC. papie­
rami

goto­
wizną

Oliligi długu państwa . . . .  
Pr.  ang, obiigacye 1830. . . . 
Obligi premiów handlu morsk. 
Obligi Kurmarchii z bież. kup, 
Obligi tymcz. Nowej Marchii dt. 
Berlińskie obiigacye miejskie . 
Królewieckie dito . . 
Elblągskie dito , , 
Gdańskie dito w T, - • • . 
Zachodnio - Pr. listy zastawne . 
Listyzast. W .  X. Poznańskiego , 
Wschodnio - Pr. listy zastawne . 
Pomorskie dito .  .

dito dito . • 
Kui- i Nowomarch. dito .  .

dito dito dito • • 
Szląskie dito • • 
Obi. zaległ, kap. i prC. Kur- i No­

wej - M a r c h i i ...................

Nowe dukaty.............................
Frydrychsdory • . - •_ • • 
Inne monety złote po 5 talarów . 
Disconto ................................
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